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Cany p ranu m ara ty i
We Lwowie b*z dorę- 

ciema do domu . . mies. zł. 2  —, kwart. I r —
z dostaw ą do domu . mle». zł.2'40, kw art 7*—

Na prowincji z prze­
syłką pocztową . . . mies. zł.2’40, kwart. T —

Zagranicą.................mies. zł. 5 '—, kw art 1 5 '—

Numer telefonu 
REDAKCJI 

I ADMINISTRACJI 
2 2 1 - 1 7 .  

Konto PKO Lwów 
Ns 5 0 4 .0 4 4 .

ADRES REDAKCJI I ADMINISTRACJI: U LWÓW, UL. ZIMOROWICZA 15 1. p.
C E N A
NUMERU

1 Listy nslsiy frankować. — Reklamacja 
| otwarte wolne od opłaty.

Rękopisów nadesłanych nie zwraca się. 10

Cany ogtosrarti
Z i 1 W i c i  i ł  m ilim etr. (6»/, cm. s ie r  j  «  zw ykłych o g ło fien lack  
gr. n ,  w nadeiłanem  I w nekrologach g r .  (a ,  w kronice, reper­
tuar. dział go tpodarczy , paski w tekście g r .  T*. pod n*g t6w  
kiem na pierwszej stronie zt. 1'— . Tabelaryczne o ta p ,c. dro* 
ie j .  Za jedno słowo w drobnych ogłoszeniach g r .  1S, kupno 
i sp rzeda i słowo gr. I ł, m atrym onia lne, korespondencjo 
pryw atna słowo gr. as, dla poszukujących procy gr. I. 
Z za s tn a ten lsm  m iejsc 1S prt. Zagraniczne o U  prc. d ro iej.

Japonia zmienia mapa 
Dalekiego Wschodu.
Od początku działań wojennych 

Japończycy zajęli prowincje Czahar i 
Sujuan, Hopei Szansi (pięć powia* 
tów), Szantung (powiat Tedżow) i rei 
jon SzanghaifNankin. Terytoria te w y  
noszą 826.000 kim. kw. i są zamieszka* 
łe przez 47 i pół miliona ludności. Po 
pierwszych udanych próbach kontr* 
ataku mogło się zdawać, że Chińczycy 
potrafią, jeśli nie oprzeć się najazdo* 
wi japońskiemu, to w każdym razie, 
w szeregu walk cofając się powoli w 
głąb kraju, organizując coraz to nowe 
armie, korzystając z wydatnej pomocy 
Sowietów, skruszyć potęgę japońską, 
lub conajmniej przedłużyć wojnę do 
chwili, w której ich ogromne bogactwa 
materialne zaważą na szali bitewnej.

Stało się inaczej. Upadek Szanghaju 
dał sygnał już nie do cofnięcia się, ale 
do odwrotu, zmieniającego się coraz 
bardziej w klęskę militarną i politycz* 
ną. Nie pomogło wyznaczenie szeregu 
linij kolejnej obrony. Na ostatniej z 
nich 30 kim. od Nankinu, na jedynych  
już możliwych pozycjach przed stoli* 
cą, nie utrzymały się wojska zarażone 
duchem paniki. Bajką okazały się setki 
tysięcy żołnierzy na przedpolach Nan* 
kinu. W  mieście oddziały zdolne je* 
szcze do walki, zostały zdezorganizo* 
wane przez napływające luźne oddzia* 
ły uciekinierów.

Szybki i zdecydowany obrót wojny 
wykazał przede wszystkim słabość Ro 
sji Sowieckiej. Na Sowietach głównie 
budowali Chińczycy swe nadzieje. Za* 
wiedli się. Nie pomogą samoloty i 
zdolni piloci, gdy państwo jest wewnę­
trznie słabe. Nie można bezkarnie po* 
zbawić wojska jego najlepszych do* 
wódców. Seria procesów i egzekucyj 
w Sowietach zrazu prowadzona z wiel 
kim aparatem sprawiedliwości, prze* 
mieniła się w krótkim czasie w bezlito* 
sną rzeź -wszystkich, na których pada 
bodaj cień podejrzenia o opozycję W 
stosunku do obecnego reżimu. W  tych 
warunkach nie może być mowy o tym, 
aby Rosja ważyła się na wojnę, lub 
chociażby tylko  na wydatną pomoc 
dla Chin.

Z drugiej strony akcja zbiorowa sy* 
gnatariuszy składu waszyngtońskiego 
z 1922 roku, podjęta z inicjatywy Ligi 
Narodów, zakończyła się sromotnym  
fiaskiem. Brukselska konferencja Pacy 
fiku doprowadziła jedynie do platoni* 
cznego potępienia akcji japońskiej, nie 
mogąc się zdobyć na żadne konkretne 
uchwały.

W  dodatku można nawet wątpić, 
czy Chiny rzeczywiście na tym straci* 
ly. Skutek sankcyj antywłoskich jest 
dość wymownym przykładem niedo* 
skonałości instrumentu w Genewskiej 
Instytucji. Konferencja Pacyfiku nie 
potrafiła nawet wciągnąć do współpra 
cy Japonii, co dawałoby możność zli* 
kwidowania wojny w  drodze pośredni 
ctwa w rokowaniach między walczący* 
mi stronami.

Tymczasem huk dział zagłuszył zu* 
pełnie rozm owy brukselskie. Zwycię* 
stwa japońskie w ytw orzyły w Chinach 
nową sytuację. By ją zrozumieć, trzeba 
sobie przede wszystkim zdać sprawę, 
że to olbrzymie państwo nie jest bynaj 
mniej jednolite, a wysiłki, jakie podej* 
mował ’Czang*Kai*Szek w celu zjedno* 
zenia, dały rezultaty jedynie powierz* 
chowne, które w obecnej chwili nie 
wiele mogą zaważyć. To też nawet kon 
tynuowanie w ojny przez Czang*Kai- 
Szeka na czele nowo utworzonych w

Jednomyślność „Polonu" I komunistów.
Mor. Ostrawa. 18. 12. (PAT.) W  

związku z wystąpieniem „Polonii" ka­
towickiej przeciwko „Dziennikowi Pol 
skiemu", organowi ludności polskiej w  
Czechosłowacji, „Ostravsky Delnicky 
Deniik" organ czeskich komunistów, 
zamieszcza artykuł, w  którym solida­
ryzujący się całkowicie z wystąpieniem 
„Polonii'4, stwierdza m. in., że pogląd

„Polonii" na działalność posła Wolfa, 
prezesa Polskiego Stronnictwa Katoli­
ckiego na Śląsku Cieszyńskim jest zgo* 
dny z poglądem komunistów, a zarzu* 
ty katowickiego dziennika przeciw o- 
bozowi posła W olfa  pokryw ają się z 
zarzutami, wysuwanymi przez czeskich 
posłów komunistycznych.

Moskwa. 18. 12. (PAT.) Agencja 
Tass publikuje komunikat Centralnej 
komisji wyborczej, głoszący, że na 94 
miliony 138 tysięcy 159 wyborców bra* 
lo udział w głosowaniu 91,130.153 oso* 
by. Głosów ważnych oddano 89 milio* 
nów 144 tys. 271. Na zasadzie art. 90 
sowieckiej ordynacji wyborczej, unie* 
ważniono z powodu różnych niefor* 
malności 636.808 głosów. Ponadto unie 
ważniono 632.074 głosy, ponieważ od* 
nośne kartki wyborcze zawierały prze

Sowieckie wybory.
kreślone nazwiska kandydatów. Po* 
wyższe dane dotyczą wyborów do naj 
Wyższego Sowietu.

W  wyborach do Sowietu narodowo* 
ści wzięło udział w głosowaniu 
89,063.169 osób Na zasadzie art. 90 or* 
dynacji wyborczej, unieważniono 1 mi 
lion 487 tysięcy 582 głosy. Ponadto u* 
nieważniono 562.402 kartki wyborcze, 
na których nazwiska kandydatów by* 
ły przekreślone.

Powódź we Włoszech.
Rzym. 18. 12. (PAT.) Naskutek ule* 

wnych deszczów i topnienia śniegu w  
górach z powodu ciepłego wiatru si* 
rocco, poziom Tybru osiągnął w ciągu 
ostatniej doby wysokość, nienotowaną 
od r. 1900. Spowodowało to liczne po* 
wodzie w górze rzeki, przy czym wy* 
lał również dopływ Tybru, Aniene. 
Miejskie biura techniczne oraz organi* 
zacje faszystowskie w  miejscowościach

dotkniętych powodzią, zostały zmobi* 
lizowane, celem niesienia pomocy ofia* 
rom powodzi Kilka miejscowości w  o* 
kolicach Rzymu musiano ewakuować. 
Niektóre z tych miejscowości odwie* 
dził wczoraj rano król W ik tor Ema* 
nuel. Jedyną ofiarą ludzką jest starzec 
uniesiony przez prąd w pobliżu mostu 
Milyio.

Posiedzenie koła parlamentarnego
0. Z. N.

W arszawa. 18. 12. (PAT.) Dziś od­
było się w  sejmie pod prz.ewodiuc.twem 
pos. Swidzińskiego pierwsze posiedze­
nie Koła parlamentarnego Obozu Zje* 
dnoczenia Narodowego. Na posiedze* 
niu tym dokonano w yborów  uzupeł­
niających do zarządu Kola. W ybrano  
senatorów Róga i Wierzbickiego oraz 
posłów Ligonia i Swiatopełk-Mirskie- 
go. Obecnie więc zarząd Koła składa

się z 15 członków Poprzednio w  skład 
zarządu weszli: pos. Świdfciński jako 

I prezes Koła parlamentarnego, sen. gen. 
; Galica — przewodniczący grupy sena* 

ckiej i pos. Tomaszkiewicz — przew. 
grupy poselskiej. Poza tym pos. pos. 
Prystorowa, Kozłowski, Kielak, Dłu* 

j gosz, Szczepański, Łazarski i sen. sen. 
! Dąbkowski i Gwiżdż jako członkowie.

KOMITET EKONOM ICZNY MI* 
NIbTRÓW.

Warszawa. 18. 12. (PAT. W  piątek 
dnia 17 b. m. odbyło się pod przewód* 
nitwem p. wicepremiera inż. Eugeniu* 
sza Kwiatkowskiego posiedzenie Ko* 
mitetu ekonomicznego ministrów.

PIERW SZY POLSKI KONGRES  
M IE SZKAN IO W Y ROZIPOCZĄŁ 

O BRAD Y ,W W A R SZ A W IE .
Warszawa. 18. 12. (PAT.) Dwudnio* 

we obrady pierwszego Polskiego Kon* 
gresu mieszkaniowego rozpoczęły się 
wczoraj rano w  sali reprezentacyjnej 
Zarządu m. st. W arszawy.

SKON A R T Y ST K I
W arszawa. 18. 12. (PAT.) W czoraj 

zmarła w Warszawie znana artystka 
malarka śp. Blanka Wanda Mercere 
kierowniczka własnej szkoły ma.Ar- 
skiej w Warszawie. 
mmmm M M H m M n M M w a n w

ROZSTRZELANI.
Helslngfors. 18. 12. (PAT.) Ze Sztok 

holmu donoszą, iż wedle otrzymanych 
tam wiadomości, rozstrzelano w Mo­
skwie pod zarzutem zdrady stanu b. 
sowieckich attaches wojskowych w  
Helsingforsie, Londynie, Tallinie i Ko­
wnie.

głębi kraju armij (gdyby dalej wojna 
była prowadzona) nie powstrzymało* 
by działalności Japończyków w  zaję* 
tych już prowincjach. Tworzą oni tam, 
lub popierają tworzenie rządów auto* 
nomicznych, nie uznających władzy 
rządu centralnego, skłonnych do roko  
wań pokojowych. W  ten sposób aktu* 
alne się staje, już nie tylko oderwanie 
pięciu prowincyj północnych i utwo* 
rżenie z nich autonomicznego organiz*

mu państwowego— a taki właśnie był 
plan pierwotny Japończyków — ale 
rozciągnięcie władzy jednego z powsta 
jących (nawet na terenie zajętym teraz 
przez Czang*Kai*Szeka) rządów auto* 
nomicznych na całe 'Chiny. Rząd taki, 
zawierający pokój z Japonią, przystą* 

1 piłby do układu antykomunistyczne* 
j go, poddając faktycznie cały kraj pod 
i władze Synów Wschodzącego Słońca.
i (*).

N A Z AM K U .
W arszawa. 18. 12. (PAT.) Pan Pre­

zydent Rzeczypospolitej przyjął dziś 
ks. biskt pa Antoniego Szlagowskiego 
i ks. prałata Kępińskiego, którzy do­
ręczyli Panu Prezydentowi opłatek wi* 
gilijny i dziękowali mu za otrzymane 
w dniu 11 listopada br. odznaczenia.

Następnie przyjęci zoistali kolejno 
biskup przemyski ks. Franciszek Bar* 
da oraz biskup włocławski ks. Karol 
Radoński, którzy przybyli celem w y­
rażenia Panu Prezydentowi podzięko­
wania za odznaczenia ich orderem „Po 
lonja Restituta".

DZIEŃ POLITYCZNY.
Warszawa. 18. 12. (PAT.) Prezes Ra 

dy ministrów i minister spraw wewnę* 
trznych gen. Sławoj*Składkowski przy 
jął w  dniu 17 b. m. posła Włodzimie* 
rza Celewicza. Następnie Pan Premier 
przyjął delegację właścicieli terenów 
naftowych Zagłębia borysławskiego, 
miasta Borysławia i fundacji gminy 
chrześcijańskiej Borysławia, prowadzo 
ną przez posła dr. Stefana Witwickie* 
go. Delegacja w  składzie: prez. miasta 
Borysławia Kazimierza Rossowskiego, 
ławnika zarządu miejskiego Kazimie* 
rza Jaroszewskiego, dr. Włodzimierza 
Unickiego, przewodniczącego Związku 
właścicieli terenów naftowych oraz 
członków tegoż związku Teodora Wa* 
wryka i Grzegorza Iwańczuka, prze* 
dłożyła Panu Premierowi swoje memo 
riały i wnioski w przedmiocie projektu 
nowej ustawy naftowej. Pan Premier 
obiecał delegacji rozpatrzeć całokształt 
spraw przedstawionych w  memoria* 
łach.

ARTYŚCI I MINISTROWIE W  RO* 
LI KW E STARZY.

W arszawa. 18. 12. (PAT.) W  nad* 
chodzącą niedzielę odbędzie się w 
W arszawie powszechna zbiórka na Po 
moc Zimową, w której wezmą udział 
w charakterze kwestarzy najwyżsi do* 
stojnicy państwowi — ministrowie.

Również Związek scen polskich pole 
cił wszystkim swym członkom kwesto* 
wać na ulicach m. W arszawy. Na apel 
Zaspu zgłosiło się ponad 140 arty* 
stów (ek) scen warszawskich.

M. in. będą kwestować Barszcze* 
wska, Grabowski, Dulęba, Brydziński, 
Stanisławski, Zelwerowicz, Fritsche, 
Kumakowicz, Baczyńska, Jaracz z  cór 
ką, Jarossy. Teme Zofia, Redo i inni.

A rtyści kwestować będą w  godzi* 
nach rannych w  szeregu punktach 
W arszawy.

OBN IŻKA STOFY PROCENTO* 
W E J B AN KU  POLSKIEGO.

Warszawa. 18. 12. (PAT). Dnia 17. 
grudnia r. b. odbyło się pod przewod­
nictwem prezesa Banku Polskiego, p. 
Wł. Byrki posiedzenie Rady Banku 
Polskiego, na którym  Rada wysłucha­
ła sprawozdania dyrekcji i komisyj 
rady z działalności Banku w listopa­
dzie, orp.7, zatwierdziła przedstawiony 
przez dyrekcję budżet wydaikón Ban* 
ki: na rok 1938

R ów nocześn ie  Rada Banku uchwali­
ła obniżyć stopę dyskontową Banku 

i d o  4 i pół p r o ent i stopę od pożyczek, 
j zabezpieczonych zastawem, do 5 i pól 
. procent. Wymienione stopy cbowiązy- 
I wać będą od dn. "8 y u  W a r. b.
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G RU D N IA

Sobota
Gracjana 

Jutro: Nem ezjusza 
Wschód słońca 7'41 
Zachód „ 15'24

Jak Lwów uczci pamięć Lama.

TEATR WIELKI.
Sobota godz. 1 9 3 1 „Sissy".
N iedziela gedz. 15.30 „Ten i tamten". — 

Godz. 19.30 „Sissy".

TEATR R O łM AITG SCL
Szbota godz. 19.30 „Rozrachunek".^  
N iedziela godz. 15.30 . Rozrachunek . 

Godz. 19.30 „Rozrachunek".

R iN O T LA T RY .
A PO LIO : „Lot straceńców". 
A T LA N T IC : „N ieuspraw iedliw iona go.

dżina".
CA S1N O : „Błękitna załoga1'
CH IM E RA : „Pi. ygody detektyw a Nicka" 
EURO PA: „Kiedy jesteś zakochana". 
KOPLkSHK: ,.Znachor1' wg powieści

Dołęgi M ostowicza.
M A RY SIE Ń K A : „D ybuk".
M U Z A: „Bohaterowie morza".
PAŁACE: „Czar cyganerii".
PA X : „Białe róże".
R A J: „Boccs io “.
R1ALTO „Droga do sław y".
ST Y LO W Y : .Londyn—W iedeń" i rewia. 
SWTT: „M oja gw iazdeczka".
TO N : „W ładczyni puszczy”.
U C IE C H A : „Czarny orzeł" i rewia.

FOTOPLASTIKON, pl. Mariacki 5.
,Ren“. Piękne zdjęcia z natury i widoki 

starożytnych zamków.

— „Siw y *, pełna w erw y i  humoru, o- 
n iezw ykle pięknych melodiach operetka wie 
deńskiego kom pozytora Kreislera, dziś i 
jutro  wiccz. w Teatrze z udziałem pre. 
m ierowe, o bsady: Kaupe, StTćJiikówn.i, W i. 
tas, K uligowski, A nkw icz-Szyjkow ska, Chs* 
n iecka, Zbierzowska, B orow y, I eliwa, Miu%' 
rzejewski Szalaw ski, W ięckow ski ZiutcI. 
Abonam ent 8

— „Rozrachunek" d J Ś  w  sobotę i  jutro 
wiccz. W  T Rozmaitości z dyr. W arnccBm  
w kapitalnej kreacji głównej ro li, w .: toczę* 
n iu prem ierowej obsadv p p .: Górska, Mi< 
zartków na, Tiche. B aryka, B orowski, Kęp> 
ka jB aje rsk i, P rzystaw ski, w reżys. dyr. W 5r- 
neckiego. — Abonam ent 9.

— Jucrzejuce niedzielne popołudniowe 
przedstawienia w ypełn ią : w Teatrze WieU 
kim pc cenach zniżonych doskonała korne* 
d ia Stefana K iedrzyńskiego „Ten i  tam , 
ten" — w  T . Rozmaitości po cenach zw y­
czajnych współczesna sztuk i ,,Kozracnu>- 
nek“ . W ażne abonam enty oraz zniżki ak a , 
dem.

— III. Kon, <. t symfoniczny Lwowskiej 
Filharm. w najb liż szy  w torek o 8 wiecz. w 
Teatrze W . z udz. europejsk iej sław y p ian i, 
sty Stefana A skenase. Program zapow iada 
utw ory Beerhovena, M ozarta, Schumana, 
Szym anow skiego, Kurpińskiego j i : i  O rkie. 
stra pod batutą znakomitego dyrygenta Ig­
nacego Ncum arka. B ilety  w cen:c od gr. 35 
do zl. 3.50 w kasach T. W ielk iego  i m;asto, 
wej oraz w składzie nut Seyfartha. W yn a , 
jem lóż oraz abonam enty ważne. Część kon* 
certowa w w yk. Stefana Askenase nie bę< 
dzie transm. przez radio.

— „W  perfumerii" — nowa prem iera 
kom edii znaidu je się w końcowych próbach 
pod reżys. kierunkiem  J. Szyndlera i uka« 
że się niebawem na scenie T. Rozmaitości, 
jako praprem iera, nieznana na scenie pol­
skiej.

— Uwaga dzieci. W  n iedzielę, dnia 26»go 
b . m w T. W ielkim  odbędzie Ją  premiera 
kom edio ,baik i „Janek i Franek". C iekaw e 
i komiczne przygody dwóch szewczyków i 
sierotki M aiys i ubaw ią w is  serdecznie.

KOMUNIKATY.

— Posiedzenie naukowe Polskiego Tow. 
F ilo logicznego odbędzie się 20 bm. o 18»ej 
w 7 sali w U niw ersytecie, M a;-.:, ikowska
1. Porządek obrad- Doc. dr Jan Sitjcreka: 
P ierwszy filo log  Polak w U. J . K., Zygs 
munt W ęclewski Komunikaty naukowe.

— Nadzwyczajne Walne Zgromadzenie 
członków Związku Inżynierów Budowla­
nych odbędzie się 18 bm. o 17>tej w sa, 
l i  Polsk. T,wa Politechn. we Lwowie, Z i, 
morowicza 9, w spraw e ochrony tytułu in» 
żyn iera, Prezydium  Izby Inż. prosi człon, 
ków o liczne p rzybycie .

-  103 Wieczór dyskusyjny Z. Z. L. P. 
odbędzie się 20 bm. o godz. 19,ej w par. 
ter. sali Kasyna i Koła Lit.-Art. D yskusję 
zagai p. M. Prom iński, k tóry w1 głosi od. 
czyt p. t. „Św iat w s ty l? -h  literackich". P re, 
legent, reprezentant młodego Lwowa na po,

powieśo;opisarstwa psychologicznego i 
autor cennych rozpraw  estetycznych poru, 
szy  następu>ące tem aty : Z agadnien ie teore, 
tyczne _ związane z psychologiczną percep­
cją dzieła. Prawo reakcji na zdan ia : scho, 
®aty j  skojarzenia życiowe. Treść literacka 
°d  ^  tuacji scenicznych do pojęć. Podział 
ua_ style. L tota s ty lu  analitycznego i sym , 

aanego. Rozbiór jakości sty lu  na p rzy , 
ldadach. Polemika z „formizmem" W itk ie . 
w icza i „awangardyzmim" Peipera, jako  l i ,  
teraturą „niezaaczeniową"

W stęp w olny d la członków Z. Z. L. P.,
Z^ 4zku artystów  

p lastyków , gości zaproszonych i wprow a. 
dzonych przez nich osób.

-  N adzw yczajne walne zgromadzenie 
członków Izby we Lwowie odbędzie się v4 
niedzielę, dnia 19 bm. o godz. “lste j w sab 
obrad Polskiego Tow. Politechnicznego we

Pod przewodnictwem prez. red. La, 
skownickiego odbyło się wczoraj po, 
siedzenie Komitetu wykonawczego dla 
uczczenia pamięci setnej rocznicy uro# 

| dzin doskonałego satyryka i publicy* 
j sty lwowskiego Jana Lama. Po prze, 
i szło dwugodzinnych obradach ustało, 
j no program obchodu. Na piogiom ten 

złoży się nabożeństwo, wieńczenie gro 
bu Lama wraz z okolicznościowym  

{ przemówieniem, przy udziale chóru 
„Barda", oraz odsłonięciem tablicy pa.

miątkowej na domu przy ul. Batorego 
38, gdzie Lam umarł. Obszernie omó, 
wiono sprawę urządzenia wieczoru po 
święconego twórczości literackiej i pu* 
blicystycznej Lama. W ybrano komisję, 
która opracuje szczegółowy program 
tego wieczoru. W  skład komitetu we, 
szli prof. Kolbuszewski, Józef Jedlicz, 
red. Cepnik, red. Maria Hausnerowa i 
dyr. Juliusz Petry. Komisja zbierze się 
w poniedziałek dnia 20 b. m, o  godz. 
17 w sali Kasyna i Koła lit.,art.

Reforma ustawy o podatku dochodowym 
i opłatach stemplowych.

Komisja podatkowa Izby Przemysło 
w o. Handlowej we Lwowie odbyła dn. 
14 bm. 1937 posiedzenie pod przewód, 
nictwem r. dr Jana Ruckera.

Przedmiotem obrad Komisji bvł pro 
jekt noweli do ustawy o opłatach 
stemplowych.

Projekt noweli do ustawy o państwo 
wym podatku dochodowym, przewi, 
dujący zwolnienie od tego podatku de 
wident i akcyj w spółkach akcyjnych 
i udziałów w spółkach z ogr odpow  
oraz pobór podatku dochodowego od 
drbnych płatników w formie ryczałtu,

nie nasunął Komisji zastrzeżeń natury 
zasadniczej i zaakceptowany został z 
drobnymi zminami. Natomiast projekt 
noweli do ustwy o opłatach stemplo, 
wych, poddany został szczegółowej dy 
skusji, przy czym Komisja doszła do 
wniosku, że projekt ten wymaga prze 
prowadzenia szeregu daleko idących 
zmian. W  szczególności podkreślono, 
że projekt ten utrudnia wysoce obrót 
nieruchomościami oraz zawiera przepl 
sy pogarszające znacznie sytuację piat, 
n.ków.

Przed zbiórką na Pomoc Zimową.
Zbiórka niedzielna na rzecz Pomocy 

Zimowej we Lwowie jest już zorgani, 
zowana. Bierze w niej udział cały sze, 
reg wybitnych osobistości naszego 
miasta z p. W ojewodą dr Alfredem Bi 
łykiem i prezydentem miasta dr Stani­
sławem Ostrowskim na czele, oraz 
przedstawiciel rozmaitych instytucyj,, 
Związków i towarzystw społecznych, 
zawodowych kulturalnych i humanitar 
nych.

Delegatom tych związków wyzna, 
czono następujące stanowiska:

Przy stoliku obok Banku Hipotecz, 
nego kwestować będzie Prezydium m. 
i Rada Miejska, ooók Hoteiu (ieorgea.. 
Zw. Pracy Obyw Kobiet, na ul. Aka, 
demickiej (cukiernia Zalewskiego) Z w 
Pań Domu, obok apteki Pilewskiego 
Zw. Legionistów, na pl. Bernardyń, 
skim obok Hotelu Krakowskiego Zw. 
Obrońców Lwowa, obok apteki Pora, 
tyńskiego Zw. Oficerów w st. spocz., 
na ul. W ałowej obok M KKO Miejski 
Obyw. Komitet Pomocy Zimowej, na 
ul. Akademickiej obok Kasyna i Koła 
lit. art. Zarząd Kasyna, obok księgarni 
Połonieckiego Zw. Oficerów Rezerwy,

na ul. Zyblikiewicza Zw. Strzelecki, na 
rogu ul. Zielonej i Zyblikiewicza Zw. 
Podoficerów Rez., na pl. Biskupa Ban, 
durskiego Rodzina Urzędnicza, na ul. 
Batorego Sąd, na ul. Szpitalnej D yrek, 
cja Ubezpieczalni Społ., na pl. Mariac, 
kim Dyrekcja Izby Skarb., na ul C ró , 
deckiej 81 Dyrekcja P. K. P., obok ka, 
tedry Stow. św. Wincentego a Paulo, 
przy szkole św. Marii Magdaleny Kat. 
Stow. Kobiet, na ul. Jagiellońskiej Zw. 
Żydów Uczestn. W alk  o Niepodlegl., 
na ul. Legionów Stow. I eopolis. W 
zbiórce lotnej biorą udział organizacje 
Rodzina W ojskowa, Straż Polarna, 
.Caritas, Kolo Rodzic, szkoły nr 51, 
Jad Chartizim, Koło słuch., Studium  
Pracy Społ., Miej. Komitet Opieki Po, 
zaszkolnej, urzędnicy Zarządu M ie j, 
Przysposobienie Kobiet do obr kra, 
ju. Miej. Zakład W odoc., Zw. Artyst. 
Scen Polskich, Zaw. Zjednoczenie Na, 
rodowe, Zw. Uczstn. wojsk., straży 
kol., Inspektorat IO M , TOZ, Zw. za, 
wodowy prac. gmin/ i inne.

Na ul. Akademickiej grać będzie or, 
kiestra Zw. Funkc. gminv i Zakł. elek, 
trycznych.

N O W A PLACÓ W K A H AN D LO W A.
Dziś Tano O. F idelis Kędzierski z parafii

OO. B ernardynów  dokonał pośw ięcenia no* 
wej, polskiej p laców ki handlow ej „Galan* 
te ra"  pl. B ernardyńsk i 1. 2. W łaścicielka
firm y p. M aria K rzaczyńska rutynowana
i-upcowa otw orzyła skład galan terii dam , 
skiej i dyw anów , później zaś wprowadzi 
również galan terię męską. W  uroczystości 
poświęcenia w ziął udział im eniem  Kongre* 
gacji kup ieckiej p. M. Z aleski i szereg oso< 
bistości zc ś-wiata handlow ego i przemysło­
wego, składając nowej firm ie życzenia po* 
m yślnego rozwoju. W łaścicielka nowej pla* 
cówki handlow ej daje rękojm ię, że popro* 
Wadzi ją  na chlubę polskiego kupiectwa.
czego je j z serca życzym y.

Lwowie, u l. ZunorowiCza 9. W  razie braku 
w ym aganego kom pletu odbęd sie się drugie 
walne zgrom adzenie tego samego dnia o 
godzinie 11.30, w tym  saiuv.in lo ka lu  i  z 
tym samym porządkiem  obrad. Na porzą, 
dku dziennym  sprawa ochrony tyftuhi in ży­
n iera. Prezydium  Izby Inżynierskiej zapra, 
sza pp. członków o liczne p rzybycie  na to 
zgrom adzenie.

KRÓWKA MIEJSKA.
Śmiertelny upadek z wozu W czoraj po 

południu na u l. K azim ierza Wuelkiego ja , 
dący furm anką 85-letni Beer Bedk 2 Jary* 
czowa Nowego spodl n„ ziemię i doznał 
ogólnych obrażeń ng ciele,. P rzew ieziony do 
szpitala w  godzinę później zmarł.

Zderzenie tramwaju z furmanką. N a ul. 
Janow skiej wóz tram w ajow y nr. 3 prowa* 
dzony przez motorowego Ignacego Boskie* 
go  zderzy! się z furm anką jednokonną po* 
wożoną przez M" chała M arkow a, ro ln ik ; z 
Jaw orow a wskutek czego koń doznał okale, 
czenia nóg. W  tram w aju zostały w yb iL  
dw ie szyby .

Ujęcie młodocianego złodzieja. W  real* 
nośd j»rzy ul. M ickiew icza 4 przytrzym ano 
wczoraj na gorącym  uczynku odkręcania 

1 prętów mosiężnych w k lifu ; schodowej 15- 
 ̂ letniego Chaima Banka (W eteranów  3). — 

W spólnik je g o  zdołał zbiec.

a p e l  .w o j e w o d y  b i ł y k a .
P. W ojewoda lwowski A lfred  Bi, 

łyk zwrócił się za pośrednictwem sta, 
tostów z apelem do społeczeństwa, 
by w związku ze zbliżającymi się 
świętami Bożego Narodzenia i No, 
wym Rokiem, zaniechało przesyłania 
życzeń świątecznych i noworocznych, 
a zamiast tych życzeń, składało datki 
pieniężne na Pomoc Zimową.

P O D W Y Ż K A  PODMIEJSKIEJ 
TAR YFY KOLEJOWEJ.

Z W arszawy nadeszła wiadomość, że 
v ładze kolejowe rozpatrują projekt 
podwyżk. taryfy kolejo-wei w  stosun, 
ku do biletów na krótkich przestrze, 
niach podmiejskich.

W ładze kolejowe uważają, że do­
tychczasowa zbyt niska taryfa pod­
miejska naraża Zarząd kolejowy na 
duże straty.

Zastosowana swego czasu zniżka ta­
ry fy  kolejowej podmiejskiej wynikała 
z ówczesnej gorszej koniunktury, a 
była wprowadzona dla ożywienia han* 
dlu podmiejskiego.

W  kołach gospodarczych obiega wia 
domość, że projektowana podwyżka 
taryfy  podmiejskiej będzie wynosić 
2 l)—40 proc. i może spowodować nie, 
pożądane zmiany w dalszym kształto­
waniu się wym iany towarowej miedzy 
wsią a miastami, zwłaszcza na odcin­
ku aprowizacji.

W  najbliższych dniach zapadnie o- 
stateczna decyzja, czy i kiedy podwyż 
ka tary fy  kolejowej podmiejskiej bę» 
dzie wprowadzona.

i WICEMIN. BŁESZYŃSKI 
W E  LW O W IE.

Lwów. 18. 12. (PAT.) We Lwowie 
bawi wiceminister W R. i OP. p. Ferek- 
Błeszyński. W czoraj przedpołudniem 
p. Wiceminister zwiedził i dokonał ins 
pekcji Państwowego W ydawnictwa 
Książek Szkolnych, zapoznając się z 
całokształtem działalności W ydaw ni, 
ctwa i interesując się szczegółowo 
wszystkimi dziedzinami jego pracy.

ŻÓŁKIEW SCY M ISJONARZE  
W  CH IN ACH

Żółkiew, 17. 12. (lei. wł.). Niedawno, 
jak ju;ż donosiliśmy, opuścił Żółkiew  
O. dr Sadok Maćkowiak, Dominika# 
nin, który wraz z O. Łukaszem Huzar, 
skim i O. Cyrylem  Szlachto w skini u, 
dali się, jako pierwsi po 700 latach pol< 
scy misjonarze dominikańscy, do Chin 
Obecnie do Żółkwi nadeszło pismo od 
O. dr Maćkowiaka, donoszące, że trzej 
misjonarze przebyli już podróż z Ge, 
nui do HongdKongu, gdzie zamieszkali 
na pewien czas u tamtejszych Domini# 
kanów hiszpańskich. Po kilkudnio, 
wym pobycie w Hong#kongu mieli u# 
dać się do wyznaczonej im odległej pla 
cówki misyjnej w wikariacie apostoł# 
skim w Chung#Kingu w prowincji Se, 
czuan.

N O W Y  Z U C H W A Ł Y  W YSTĘP  
K A S1A R Z Y  W  RZESZOW SKIM .

R zepów . (P A T ) Jak wiadomo, kil# 
ka dni temu zaledwie rozpruta zosta, 
ła kasa ogniotrwała w Dobrzechow* 
skich Zakładach Ceramicznych w  Rze 
szowie, a już mamy do zanotowania 
nowe bardzo zuchwałe obrabowanie 
kasy. W  Hyżnem pow. Rzeszów nie* 
znani sprawcy zapukali do okna miej 
scowej spółdzielni mleczarskiej i zbu, 
dzili kierownika mleczami. Ten zau# 
ważywszy wśród osobników, których 
było trzech, jednego w czapce policyj# 
nej, nie przeczuwając niczego złego, 
otworzył drzwi, a wówczas napastnicy 
rzucili się na niego, skrępowali i rzu, 
ciii pod łóżko, przykiywając kocami, 
a następnie rozpruli systemem t. zw 
fartuszkowym kasę ogniotrwałą i zra 
bowali ok. 140 zł. Na szczęście, bandy 
ci nie zauważyli, że w kasie ukryta 
jest większa gotówka. Po dokonaniu 
rabunku sprawcy zbiegli. Policja pro# 
wadzi energiczne dochodzenia.

PO STERUN KO W Y R AN N Y  
W  W A L C E  Z BAN D YTAM I

Rzeszów, 17. 12. (tel. w i) . Posterun­
kow y Jan Kot z Kuryłówki pod Lezaj, 
skiem, obchodząc onegdaj w  nocy 
swój rejon natknął się na 4 nieznajo, 
mych osobników, których zatrzymał 
celem wylegitymowania. Podczas legi# 
tymowania jednego z przytrzymanych, 
drugi pod pozorem wyjmowania z kie 
szeni dokumentów dobył nagle rewol, 
weru i trzema strzałami zranił poste* 
runkowego. Ranny ostatkiem sił strze# 
lił kilkakrotnie w kierunku uciekają, 
cych bandytów, raniąc nawet jednego 
z nich. Przestępcy jednak zdołali pod 
osłoną nocy zbiec.

Program radiowy.
Niedziela, 19 grudnia.

Lwów. Godz. 8 : A udycja poranna. 9 :
N abożeństwo. 10.30: P łyty. 11.30: Reportaż 
z życia 157: Sygnał czasu. 12.03: Pora* 
nek sym foniczny. 13: Pogadanka 13.10: 
Recytacja prozy. 13.30: M uzyka obiadow a. 
14.45: A udyc ja  d la wsi, 15.45: A udyc ja  dla 
d z ie c . 16.05: Koncert kam eralny, 16.45:
„A iiie lc ia  i  życie" powieść mówiona. *7: 
,,Pod wieczorek przy m ikrofonie". 19: Słu» 
cłinwdsko. 19.40: „W ieczorynka świetlico*
wa“. 20; M uzyka kam eraH a. 20.40: Prze­
g ląd  po lityczny. 20.50: D ziennik w ieczorny, 
21: W iad . sport. 21.15: „Kukułka w ileńska" 
22: Recital śp iew aczy. 22.25: Koncert. 22,50 
Dziennik w ieczorny. 23: Płyty.

Poniedziałek, 20 grudn ia.

Lwów. Godz. 6.15: A udyc ja jx>ranna.
11.15: A udycja d la szkó ł 11.57: Sygnał
czasu. 12.03: A u d yc ja  południowa. 13.45: 
P łyty . 14.25: Koncert popularny. 15; „Tro, 
chę p ieśni, trochę słowia . 15.20: W iad . bież. 
15.30: W iad . gosp. 1345: ,2  pieśnią po
k u ju ”. 16.15: T rio salonowe. 16.50: Poga* 
danka 17: Odczyt, 17.15: Chór bułgarski. 
17.50 Pogadanka sportowa. 18.10 P oga , 
danka. 18.20 Reail d śpiew aczy. 18.35: „M i. 
nuty literackie . 19; A udyc ja  żołn..erska.
19.30: „D yskutujm y". 19 50 : P oea ian ka . 20: 
Koncert rozryw kow y. 21.40: Nowości Lite* 
radlcie. 22 : Koncert sym foniczny. 22.50:
D ziennik w ieczorny. 23: Płyty.
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POM OC Z IM O W A  W  POWIECIE  
JA R O SŁ A W SK IM .

Jarosław. (PAT.) Z Pomocy Zimo* 
wej w Jarosławiu korzysta już obecnie 
przeszło 200 osób. Bezrobotni o trzy* 
mują na razie zasiłki w  wysokości 
12.50—25 zł. miesięcznie, w  zależności 
od liczby osób, pozostających na u* 
trzymaniu bezrobotnego. Prócz gotów  
ki otrzymują bezrobotni 100 kg. węgla 
i 30- - ] 20 kg. ziemniaków Zasiłki od* 
pracewują bezrobotni w ilości 4—10  
dni w miesiącu, zatrudnieni przy robo 
tach drogowych, kanalizacyjnych, czy* 
szczenią ulic, przy robotach w  ogro* 
aach i parkach miejskich. Komitet zare 
jestrowa! dotychczas 700 osób, a urzę* 
duje w lokalu przy ul. Dietziusa. W  
miasteczkach i wsiach powiatu jaro* 
sławskiego, funkcje komitetów miej* 
scowych P. Z. pełnią sekcje opieki spo 
łecznei, pozostające w  ścisłej łączności 
z Powiatowym Komitetem Pomocy Zi* 
mowej. i , ||

K R O N IK A  K U L T U R A L N A  BRO* 
D O W .

Brody. (PAT.) Pow. Związek Kół 
T. S. L. założył czytelnię T. S. L. w  
gromadzie Hołoskowice pow. Brody, 
do której wpisało się przeszło 40 osób. 
W  Sydoniówce uruchomiony został 
sklep Kółka Rolniczego i filia mleczar* 
ska Okr. Mleczarni w  Brodach.

Sekcja oświatowa T. S. L. w  Starych 
Brodach rozpoczęła cykl wykładów, 
pogadanek i dyskusyj dla członków i 
zaproszonych gości. Staraniem Koła 
Związku Ofic. Rez. w  Brodach mjr. 
dypl. Jeżowski wygłosi w  świetlicy 
Związku dn. 18 b. m. referat o poi* 
skiej marynarce wojennej.

W  Brodach odbył się powiatowy 
zjazd delegatów Kół I.. O. P. P., na 
który  przybył p. wicewojewoda Nie* 
pokulczycki i wygłosił przemówienie. 
Na zjeździe obecnych było około 600 
osób, w  tym przeszło 70 proc. ludności 
wiejskiej.

UJĘCIE SPR A W C Ó W , POSTRZELĘ 
N IA  PO LICJAN TA.

Łańcut. (PAT.) Jak  już donosiliśmy, 
■w Starym Mieście pod Leżajskiem do* 
szło óo wymiany strzałów między 
•czterema osobnikami a posterunko* 
wym, Wacławem Kotem z posterunku 
P. P. w Kuryłówce, który chciał osob* 
ników  tych wylegitymować. Podczas 
tej strzelaniny policjant ranny został 
w szyję i przebywa w  szpitalu jaro* 
sławskim. Równocześnie jednak ranni 
zostali dwaj z pośród zbiegłych, na co 
wskazywały ślady krwi. Nazajutrz do 
jednego z gospodarzy w  Tryńczy zgło* 
sił się jakiś obcy, ranny w  okolicę ne» 
rek i prosił o odwiezienie do Pełkrn 
pow. Jarosław. Gospodarz powziął po 
dejrzenie i odniósł rannego na policję, 
która stwierdziła, że jest to Stanisław 
Sliż z Pawłosiowa pow. Jarosław, któ* 
ry  dnia 21 ub. m. wypuszczony został 
z więzienia przemyskiego i k tóry wła* 
śnie brał udział w  starciu z post. Ko. 
tern i został ranny. Sliż po dwóch go* 
dżinach zmarł na posterunku, nie u* 
dzieli wszy żadnych wyjaśnień. W k ró t 
ce udało się policji ująć drugiego spra 
wcę strzelaniny a za pozostałymi dwo 
ma trwa pościg.

Prace Senatu.
.Warszawa. 18. 12. (PAT.) Wczoraj* 

sze plenarne posiedzenie Senatu załat* 
wiło na wstępie wniosek sen. Barań* 
skiego o zmianę tymczasowego reguła* 
minu Senatu.

Następnie sen. Jaroszewiczowa zło* 
żyła sprawozdanie Komisji Spraw Za* 
granicznych o projekcie ustawy o ra* 
tyfikacji projektu konwencji z 1935 r. 
w sprawie ustanowienia międzynaro* 
dowego systemu zachowania upraw* 
nień w ubezpieczeniu na wypadek in* 
walidztwa, starości i śmierci,

Senat ustawę o ratyfikacji konwencji
przyjął.

W  dalszym ciągu obrad sen. Pawe­
lec uzasadniał ustawę o ratyfikacji do­
datkowego układu do konwencji han* 
dlowej z Austrią. Nasz bilans handlo* 
w y z Austrią był dotychczas dodatni, 
natomiast w bież. roku układa się u- 
jemnie. Przyczyną jest głównie zwię­
kszony import do Polski w związku 
z ożywieniem się u nas życia gospodar 
czego, oraz zmniejszona konkurencyj­
ność naszych towarów, wskutek dewa 
Iuacji walut w innych krajach. Saldo 
ujemne bilansu tego za pierwszych 8 
miesięcy r. b. wyniosło 824.000 zł., wo* 
bec tego okazała się potrzeba takich 
zmian w  dotychczasowej konwencji, 
którcby pozwoliły na zwiększenia o* 
Protów między tymi dwoma krajami. 
Układ dodatkowy daje Polsce bezcło* 
w y wywóz do Austrii pewnych arty* 
kułów rolniczych i innych, a w  zamian

za to przyznaje A ustrii zniżki celne 
na pewne artykuły przemysłowe.

Ustawę ratyfikacyjną przyjęto.
Sen. Siedlecki zrelerował też nowe­

lę do rozporządzenia Prezydenta Rze­
czypospolitej o wywłaszczeniu na cele 
kolejowe, nowela została przyjęta. Se­
nat wysłuchał następnie referatu sen. 
Domaszewicza o projekcie ustawy o 
Izbach lekarskich. Projekt ten wprowa 
dza samorząd w zawodzie lekarsko* 
dentystycznym, analogiczny do istnie* 
jących już Izb lekarskich. Ustawę 
przyjęto.

Przyjęto zkolei d o  referacie sen. Ma­
riana Malinowskiego nowelę do t. zw. 
ustawy scaleniowej. Nowela zmienia 
art. 301 wspomnianej ustawy w celu 
wyrównania praw robotników żup sol 
nych, przyjętych przed 1 kwietnia 
1927 r. Na zakończenie Senat po w y­
słuchaniu sprawozdania sen. Wierzbic 
kiego przyjął nowelę do rozporządze­
nia o badaniu zwierząt rzeźnych i 
mięsa. Nowela dąży do wzmocnienia 
nadzoru sanitarnego w tej dziedzinie.

Następne posiedzenie wyznaczone 
zostało na wtorek 21 bm.

Do laski marszałkowskiej przyjęta 
została interpelacja sen. W iesnera do 
p. ministra sprawiedliwości w  sprawie 
nie przeprowadzenia kontraktów kup* 
na i odstąpień, uskutecznionych w  stre 
fie granicznej w  czasie przed 1 lipca 
1937 r.

Rewelacyjna zmiana.
Loteria wprowadza piątki.

O J D yrektora Polskiego M onopolu 
Loteryjnego otrzym aliśm y następujący 
kom unikat.

N aw iązu jąc do w yjaśn ien ia  udzielonego 
prasie przed k ilku  dniam i doszedłem do 
przekonania, że do pewnego stopnia można 
pogodzić dążenia graczy  obu rodzajów , 
m ian o w ce  pow iększając ilość w ygranych 
kosztem ich wysokości, zachować jednak 
możliwość w ygran ia na jeden los w .ększej 
kw oty. Polega to na tym . że, zachowując 
wysokość dotychczasow ych w ygranych , a 
nawet po części je, podw yższając, dzieli się 
los na w iększą ilość części z tym  jednak , że 
cena częśoi losu nie będzie zmieniona. W  
41 w ięc lo terii los podzielony będzie na 5 
częśoi. Każda część kosztować będzie 10 zł. 
O gólna ilość lo sów  zmniejszona będzie ze
195.000 do 160.000. W ygrana m ilion zlo* 
tych jest zachowana. Główna w ygrana I-ej 
k la sy  w ynosić będzie 100.000 zł., w  II. — 
125.000, w III. -  150.000. W  ten sposób na 
jedną część losu przypadnie w ygrana mniej 
sza w IV. kl. zamiast 250.000 — 200.000
w  I. k l. zam iast 25.000 — 20.000. w II. kl.
25.000 zł. bez zm iany, w  III. k lasie zamiast

Drugi dzień procesu wileńskiego.
W ilno. 18. 12. (PAT.) W  drugim 

dniu procesu grupy Dembińskiego w  
dalszym ciągu wyjaśnienia składali o* 
skarżeni. Oskarżony Jędrychowski u* 
zupełnia swoje wyjaśnienia w  przed* 
miocie artykułów, zamieszczonych w  
„Poproś tu".

Z kolei obszerne wyjaśnienia składa 
mgr. Maria Żeromska, która charakte* 
ryzuje własną ewolucję ideologiczną 
od „Odrodzenia" do PPS. Podkreśla,

25.000 — 30.000 zł., a le  z dru pi j strony za* 
miast ja k  dotychczas czterech w ygryw ają . 
cycL będzie ich pięciu. Szanse w ygran ia  
zatem d la  wszystkich graczy w ydatn ie w zros 
sly .

O czyw iście najniższa w ygran a powdę* 
kszona jest do 62.50 zł., tak aby po potrą­
ceniu 20% odpow iadała oma cenie lo su  dio 
k lasy  następnej. W  ten sposób więc powię* 
kszona zostaje ilość w ygranych , a z n ią  I 
szanse w ygran ia , a jednocześnie pozostaw ia 
się możliwość w ygran ia całego m iliona — 
lOO.OUU, a naw et 125.000 i  150.000 zł. Jeżeli 
więc ktoś chce w ygrać w iększą sumę może 
wziąć w szystk ie 5 części lo su .

N ie dałoby się tegio drugiego osiągnąć 
prostym rozbiciem w ygranych  na mniejsze, 
kw oty. M am w rażenie, że tym nowym  spo* 
sobem zadow olili się jeże li n ie wszystkich 
graczy, to w  każdym  razie znaczną ich 
część. Z tą m yślą w prow adza się na próbę 
ten now y system oparty na zasadzie, iż 
zwiększa się ilość m niejszych w ygranych , 
zachowuje się jednocześnie możliwość wy* 
grania w iększych sum.

i P. S., a stosunek do komunistycznej 
partii zachodniej Białorusi określa ja* 
ko negatywny i dodaje, że z grupą 
Dembińskiego nic go nie wiązało. 
Oświetla dalej niektóre szczegóły w 
związku z kwestią porozumienia mlo* 
dzieżowego na terenie akademickim i 
Wystąpieniami na zebraniach PPS.

Jako ostatni z pośród oskarżonych 
składa wyjaśnienia wydawca pism „Po 
prostu" i „Karta" mgr. Putrament, któ 
ry  mówi, że skrystalizowanych poglą* 
dów politycznych nie ma, a interesują 
go tylko zagadnienia literackie i kul* 
turalne — i na tym odcinku współpra* 
cował w  tych czasopismach.

Po wyjaśnieniach oskarżonych, Sąd 
przystąpił do przesłuchania świadków.

Jako pierwsi zeznają świadkowie o* 
skarżenia, którzy naświetlają sprawę 
funduszów i kolportażu czasopism 
„Poprostu" i „Karta", stwierdzając ka< 
tegorycznie, że w większości wypad* 
ków  i kolporterzy i prenumeratorzy 
rekrutowali się z pośród komunistów, 
już skazanych, czy odbywających kaię 
za komunizm i z pośród elementów 
komunizujących.

Charakterystykę rezonansu tych 
pism w terenie oświetlają oni nie tylko  
na terenie województwa wileńskiego i 
nowogrodzkiego, ale również w in* 
nych ośrodkach n. p. w Zawierciu, Ło< 
dzi, na terenie województw kroków* 
skiego i wołyńskiego.

Niektórzy ze świadków potwierdza* 
ją istnienie osobistych kontaktów o* 
skarżonego Dembińskiego z komuni* 
stami, którzy w kompartii za.mowali 
odpowiedzialne stanowiska.

Na okoliczność dwukrotnego poby* 
tu Dembińskiego we Lwowie i wygło* 
szenia urn przemówień — innych, niz 
tego wymagał i obchód ku czci Ro* 
main Rollanda i zjazd pracowników  
kultury, zeznaje świadek Izydorczyk.

Świadek Puiak, sekretarz generalny 
C K. W . PPS. wyjaśnia sprawę przyję* 
cia do partii osk. Dembińskiego i in* 
nych oskarżonych. Nie zaprzecza, ie  
do PPS starały się przeniknąć jedno* 
stki komunizujące.

ROZSTRZELANIE GEN ERAŁA.

Szanghaj. 18. 12. (PAT.) Z rozkazu 
marszałka Czang*Kai*Szeka został roz 
strzelany w  Hankou chiński dowódca 
obrony Szanghaju gen. Yanghu, jedćn 
z. najstarszych członków kuomintangu. 
Marsz. Czang*Kai*Szek zarzucił mu 
niewykonanie rozkazów.

źe tendencji do grawitacji ku komuni* 
zmówi i ZSSR. nie miała — i w związ* 
ku z rym omawia szereg zamieszczo* 
nych artykułów i dział koresponden* 
c ji, który w  „Poprostu" prowadziła. 
W  dalszym ciągu — przedstawia dzia* 
łalność własną około wydania jedno* 
dniówki „w obronie pokoju".

Następnie krótkie wyjaśnienia skła* 
da oskarżony Borysewicz i Schuss. 
Ten ostatni twierdzi, że należy do P.

UNIERUCHOMIENIE KOPALN I 
RTĘCI.

Koszyce. 18. 12. (PAT.) Jedyna ko* 
palnia rtęci w  Słowacji, która rocznie 
wydobywała około 25.000 ton rtęci, za 
mierzą wstrzymać produkcję. Jako 
przyczynę podaje się niską cenę rtęci, 
podyktowaną przez władze oraz zakaz 
eksportu, co spowodowało niewypła­
calność przedsiębiorstwa. Przedsiębior 
stwo to było dawniej finansów ane 
przez kapitał francuski i angielski.

A H ID R ZEJ S T R U G .
Taki sobie przybrał dziwnie mocny, 

■twardy, nieugięcie, zwarcie brzmiący 
pseudonim. Nazywał się bowiem — 
czy wielu o tym wiedziało? — Tade* 
usz Gałecki.

Był pięknym człowiekiem już nawet 
w  swej zawnętrznej postaci. Jakby poi 
ski rycerz z matejkowskiego obrazu. 
Czoło wysokie; profil równy, spadzi* 
•■•ty, hieratyczny, spojrzenie proste, ja* 
sne, pełne ufnośd.

Urodził się w  r. 1873. Od najwcze* 
śniejszych lat szkolnych był członkiem 
tajnych stowarzyszeń. Należał do Pol* 
skiej Partii Socjalistycznej, z ramienia 
której piastował później w  nieppdle* 
głej Polsce mandat senatorski.

W szedłszy jako dwudziestokilkule* 
tm młodzieniec w  kontakt z przedsta* 
widelami polskiego ruchu rewolucyj 
nego, pozostał rewolucjonistą z ducha 
do ostatnich dni życia. Impulsywny, 
czuły na wszystkie przejawy życia, do

skonały obserwator i surowy sędzia 
ludzi i zjawisk życiowych, był jednym  
z tych ludzi w  Polsce, którzy jasno* 
ścią i konsekwencją wyznawanych po* 
glądów, prawością charakteru i głębo* 
ką uczciwością wzbudzają szacunek 
nawet u przeciwników ideowych i po* 
litycznych.

Andrzej Strug miał bowiem wielu 
przeciwników i musiał ich mieć. W y* 
znawał przecież ściśle określone prze* 
konania polityczne, zawsze je podkre* 
ślał i był im wiem y. A le nie miał wro* 
gów Jego bezinteresowność i czystość 
były tak piękne, że nikt nie odważył 
się rzucić na niego oszczerstwem.

Wszedł do literatury polskiej jako 
autor studium o Żeromskim, z k tó ryn  
przez całe życie łączyły go więzy po* 
krewieństwa ideowego. Studiował po* 
czątkowo w  Instytucie rolniczym w Pu 
ławach. W  r. 1894 zostaje aresztowany 
i zesłary do gubemii archangielskiej. 
Po powrocie do kraju nie ustaje w  pra

cy rewolucyjnej. Bierze udział w  ru* 
chu bojowym  w latach 1905—1906.

U tw ory z pierwszego okresu jego 
twórczości osnute są naokoło wła* 
snych przeżyć i opiewają też życie „lu* 
dzj podziemnych". Z rewolucyjnych 
przeżyć powstają „ludzie podziemi", 
„Jutro", „Ze wspomnień starego sym* 
patyka", „W  twardej służbie", „Dzieje 
jednego pocisku", „Ojcowie nasi' i 
„Portret".

A  potem staje w  szeregach legiono* 
wyeh Całą jego twórczość przepaja 
od tego czasu zmaganie się z nową rze* 
ciywistośrią polską. Z tego drugiego 
okresu twórczości pochodzi „Chime* 
ra", „Odznaka za wierną służbę", „Mo 
gila nieznanego żołnierza", „Pokolenie 
Narka Swidy", „Fortuna kasjera Spie* 
wankiewicza". Zarazem staje się szer* 
mierzem pacyfizmu, który stanowi na* 
czelną ideę wielkiej trylogii powieścio* 
wej „Żółty krzyż" — obrazu wielkiej 
wojny.

W  ostatnich latach, mimo ciężkiej 
choroby, odsunąwszy się od życia,

kontynuuje swą pracę pisarską. Pisze 
trylogię społeczno*obyczajową „Mi* 
Hardy", która ukazała się przed niewie 
lu dniami na półkach księgarskich.

Należał do pokolenia Żeromskiego, 
Brzozowskiego, Daniłowskiego, Orka* 
na. Był im bliski sposobem myślenia, 
ale należał do tych, którzy nie mogli 
się ograniczyć tylko do twórczości ar* 
tystycznej. Była ona dla niego skład o* 
Wą częścią czynu polskiego, walki o 
wolność Narodu, dążeniem do zwycię 
stwa. Jego dzieła „Ojcowie nasi". „Lu* 
dzie podziemi", „Portret", „Dzieje po* 
cisku" — to  odtworzenie duchowego 
obrazu pokolenia bojowników, urze* 
czonych zbliżającym się spełnieniem 
swvch marzeń. A  gdy wreszcie przy* 
chodzi wojna wyzwoleńcza, gdy Pol* 
ska odzyskuje utracony byt państwo* 
wy, stara się Andrzej Strug przeniknąć 
i zrozumieć te przemiany, które poczy* 
nił w  duszy człowieka wielki kata* 
klizm światowy. W  swej twórczości 
ani przez chwilę nie przestawał gorąco 
miłować wszystkiego, co składa się na 
imię Polski. A .
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OZN. ,W  IN O W R O C Ł A W IU , 
Inowrocław. 18. 12. (PAT.) Przy li* 

cznym udziale wszystkich warstw spo* 
łeczeństwa Kujaw zachodnich odbyło 
się zebranie organizacyjne okręgu ino* 
wrocławskiego OZN. obejmującego 
powiaty: inowrocławski, zniński, szu* 
biński i mogilewski. Zebranie zamieni* 
ło się w manifestację na rzecz wielkiej 
idei konsolidacji narodu polskiego w  
myśl wskazań Marszałka Rydza*Smi» 
głego i deklaracji ideowej płk. Koca. 
Zebranie zagaił i obradom przewodni 
czył dr. W acław Skonieczny, powoła* 
ny następnie na przewodniczącego o* 
kręgu. Wygłoszeniem referatu ideowe* 
go zebranie zakończyło się.

ZYCIE SPOŁECZN0=0RGANIZ A* 
CYJNE W SKAŁACKIM.

Skałat. (PAT.) W e wsi Kaczanówka 
pow. Skałat powstała nowa placówka 
polska, a mianowicie piekarnia, której 
uroczyste otwarcie i poświęcenie odby 
ło się z udziałem przestawicieli władz 

i miejscowego społeczeństwa polskie 
g°.

W  Skałacie został wczoraj zamknię* 
ty kurs przodowników Przysposobię* 
nia rolniczego, pod kierownictwem  
inż. Widmańskiego. Kurs stał na wyso  
kim poziomie, wyszkolił 52 uczestni* 
ków. Powiatowy instruktor OPLG  
Hołuszka przeprowadził trzydniowe 
kursy z zakresu OPLG w Starym Ska* 
łacie, Nowosiółce skałackiej i Połogra* 
nówce. Frekwencja na kursach była 
bardzo znaczna.

Z B lÓ k K A  N A  POM OC Z IM O W Ą  
ROZPOCZĘTA.

Lwów. (PAT.) W  sobotę rozpoczęła 
się wielka zbiórka uliczna na rzecz 
Miejsk. Komitetu Zimowej Pomocy 
Bezrobotnych. Udział w niej biorą wy* 
bitni przedstawiciele władz i społeczeń 
stwa. Oprócz p. wojewody dr. Biłyka 
i prezydenta miasta dr. Ostrowskiego, 
kwestować będą p. wicewojewoda 
Chmielewski, starosta grodzki Porem* 
balski, prez. Izby Skarbowej Kuchar* 
ski, b . wojewodzina Gołuchowska, ra 
dne miejskie p^. Halina Miillcrowa i 
W anda Przeździecka, p. Poratyńska, 
prez Kasyna i Koła lit.*art. Antonie* 
wicz, em. gen. Salicki, prez. Zyd. Gmi* 
ny W yzn. b . sen. Ringel, radny adw. 
Zirler i inni. Społeczeństwo okazuje 
wielką ofiarność i należy się spodzie* 
wać pięknych w yników  zbiórki.

ZU C H W A Ł A  KRADZIEŻ. 
Tarnopol (PA T .) W  dniu wczorajszym  

w porze południowej do kantoru młyna w 
Sarańczukach pow. brzeiańskim  dostał się 
n ieznany osobnik, k tóry po w yb iciu  okna 
począł szukać za pieniędzm i. N a odgłos 
w yb ijanych  szyb  pełniący w kantOTze dy* 
żur n iejak i Sau l B ierm an wybiegł Jo  zaię* 
tych w  młynie, robotników i zaalarm ował 
ich. Robotnicy w  obawie przed przestępcą 
weszli do kantoru dopiero, gdy szm ery w 
n:m ustały. W ówczas stw ierdzono, że spra* 
wca zabrał kasetkę żelazną z całą jej za* 
wartością, sięgającą kw oty 1.100 zł. Zazna* 
czyć należy, żc przestępca przed p rzystą­
pieniem do kradzieży poprzecinał druty te* 
lefoniczne. Dochodzenia w  tej taiemmczej 
sprawie prowadzą miejscowe władze śied* 
cze.

W STRZYM AN IE R U C H U  W  T A R T A ­
K ACH .

Stanisławów. (PA T .) W  ostatnich dniach 
wstrzymano ruch w  tartakach G lesingera w  
Broszniowie i Poppera w  D olinie. Pow o, 
dem wstrzym ania pracy w obu rych tarta* 
kuch jest brak materiału do tarcia. Zwolmo* 
nych z pracy zostało w pierwszym  w y pa* 
dku 80 robotników sezonowych, a w  dru* 
gm  50. Robotnicy ci mają prawo do za­
siłku.

KONTROLA SKLEPÓW SPOŻYW* 
CZYCH, PLACÓ W  TARG O W Y CH  

I ZAKŁADÓW  FRYZJERSKICH.
W ydział przem ysłowy Z arządu M iejskie* 

go przeprowadził w  czasie od dnia 15 listo* 
Pada do dnia 16 grudn ia br. p rzy  udziale 
delegata m iejscowego urzędu m iar i  asy* 
stencjd organów polic ji kontrolę sklepów 
spożywczych, p laców targow ych oraz za* 
kła łów fryzjerskich. W  w yn iku kontro li u- 
karano doraźnie 181 osób z powodu nie 
przestrzegania przepisów o u jaw n ian iu  cen 
artykułów powszechnego użytku, 48 osób 
z Powodu przekroczenia przepisów  sani tar* 
nych oraz zakwestionowano 5 wagi, 2 p rzy , 
wia<iaiac\f t, 2\  ° d wain ik ó w  jako  nieodpo* 
rzad N W c- obow i<i-uRcym  przepisom. Za* 
g o p r z e s t r z ^ ^ * ™ ™ 3 ^ w i ą z e k  ścisłe* 
*  „ „ p -  ^7*™ . Przepisów o u jaw nian iu
cen przez p rz e w o d o w e j j  k u ^  d
le j zwraca uwagę wszystkim posiadaczom 
narzędzi m ierniczych z cechą k g a l i z a S  
z r. 1935 lub  dawniejszą, b y  n a S ę d J T  ,t 
zgłosili w  m iejscowym  urzędzie młar do 
końca roku 1937.

Z wydawnictw.
Książka m inistra Becka. Aktualność poii* 

tyczna jest zawsze w ieloznaczna, zawsze 
mieni się zmienną grą najsprzeczniejszych 
interesów i sy tu acy j. Trzeba dopiero dystan 
su la t i szczególnej wnikliwości, aby roi* 
poznać pewne stałe lin ie i „napięoia kie* 
runkowe", niezmienne dla każdego pań* 
stwa, ab y  odcyfrować jego ,,plan żyoiowy", 
będący mniej lub więcej utajonym  źródłem 
energii, zarówno państwa, jak  jednostek. 
Rolę takiego przewodnika śród gm atwaniny 
wypadków i spraw  m iędzynarodow ych osta 
tnich lat znakomicie spełni w ydana przez 
Gebethnera i W olffa książka ministra J- 
Becka „Przemówienia deklaracje , w yw iady . 
Rok 1931 — 1937“ , rekap itu lu jąca siedm io le­
cie jego pracy w kierownictw ie naszych 
spraw zagranicznych.

N ie w dając się w  ocenę je j — w tej 
wzmiance, która ma poprzedzić właściwą 
recenzję — możemy tu od razu stw ierdzić, 
że wysokim  dla niej komplementem jest już 
i sam fakt je j ukazania się. To bowiem, żc 
urzędu jący m inister spraw  zagranicznych 
pozwolił na publikację swoich w ypowiedzi 
z okresu siedmiu — i to jak ich  — la t ; bez 
obaw y, że enuncjacje póniejsze zdezawuują 
wcześniejsze, św iadczy o n iezwykłej kor.se* 
kwencji, o bezprzykładnym  w ytrw aniu na 
raz obranej drodze, a i w niemałym sto* 
pniu — o trafności je j k ierunku i punktów 
wyjścia.

Jest to możliwe i dzieKi ternu, że minister 
Beck należy do kategorii m?żów stanu Kto* 
rych należałoby nazwać politykam i tom 
court w odróżnieniu od graczy*taktyków  
i od lepiej czy gorzej przew idujących „ja* 
snow idzów": że więc dla celów  dalekosię­
żnych rezygnuje czasem z pokusy nadarza* 
jących się efektów taktycznych, zaś fataliz* 
mowi „jasnowidztwa" przeaiwstawia czynną 
wolę kształtowania przyszłości w myśl o* 
kreślonej koncepcji politycznej — koncep* 
cjd, której twórcą był W ielk i M arszałek.

Sport i wychowanie fizyczne.
W YTYCZN E P R A C  POLSKIEGO 

ZW IĄZKU HOKEJOWEGO
Z arząd Polskiego Związku H okeja na lo* 

dzie kom unikuje, że stosownie do dezyde* 
ratów , wyrażonych podczas trzecli ostatnich 
w alnych  zgromadzeń PZHL, oraz uwzględ* 
niając stan rozwoju hokeja w Polsce, kiero* 
wać się będzie podczas bieżącej kadencji 
następującym i w ytycznym i, które podaje do 
wiadom ości okręgu i k lubów  zrzeszonych:

1) bezpośredni udział swój w zakresie 
stosunków z zagranicą PZHL ograniczy do 
organ izacji spotkań m iędzypaństw ow ych i 
udziału w  m istrzostwach Europy i św iata.

2) in ic jatyw ę w  naw itzyw an iu  atosuuków 
sportowych z drużynam i zagranicznym i w 
w iększym  niż dotąd zakresie pozostaw ia o* 
kręgom i zrzeszonym  klubom , zastrzegając 
sobie ingerencję w  tych sprawach w  ramach, 
określonych przez statut PZHL.

3) w  zakresie pracy w yszkolen iow ej za* 
rząd dążyć będzie do rozszerzenia działał* 
naści okręgów przez pow ierzenie im organi* 
zacji lokalnych  kursów  wyszkolen iow ych 
d la zawodników , instruktorów  i sędziów ho* 
kejow ych oraz przez wzmożenie intensyw* 
ności akc ji propagandowej wśród szerokich 
mas m łodzieży, ze szczególnym  zwróceniem 
uw agi okręgom na udzielanie pomocy or* 
ganizacjom  sportow ym  m łodzieży szkolnej.t
NIEM CY R E M ISU JĄ  Z A N G IĄ  W  BO.

KSIE
W  Londynie wobec 6.000 w idzów , roze* 

grany został wczoraj wieczorem pierw szy 
m iędzypaństw ow y mecz bokserski pom iędzy 
Niemcami i A ng lią . Z aw ody zakończyły się 
w ynikiem  nierozstrzygniętym  8:8.

W A R SZ A W A  REM ISU JE W  BOKSIE 
Z REPREZENTACJĄ IRLAN D II

W  p iątek  wieczorem rozegrany został w 
W arszaw ie w gmachu cyrku międzynarodo* 
w y mecz bokserski pom iędzy . drugą repre* 
zentacją W arszaw y a  reprezentacją Irlandii. 
Z aw ody zakończyły się w yn ikiem  nieroz. 
strzygniętym  8:8.

W STRZYM AN IE R U C IIU  PASAŻER* 
SKIEGO N A  LINII TRAN ZYTOW EJ.
Stanisławów. (PA T .) Z dniem 15 bm. na 

lin ii tranzytowej Kuty - -  Sn iatyn  został 
w strzym any ruch pasażerski z powodu zbyt 
m/ałej frekwencji. Ruch tow arow y na tej li* 
n ii będzie norm alny.

N APAD  RABU N K O W Y  I SM IERC 
OPRYSZKA.

Tarnopol. (PA T.) Onegdaj wieczorem 
n iejaki W ładysław  Kukurskj i Paweł Pa* 
nenko udali się szosą w  kierunku Chrost* 
kowa w  powiecie kopyczynieckim  i ukryw* 
szy się w przydrożnym  rowie czatowali na 
kupców pow racających z tej miejscowości. 
G dy w m iędzy czasie, nadszedł pośrednik 
kupiecki M ajer D rosler, zdążający z Chrost 
kow a w stronę stacji kolejow ej, przysko* 
czył doń Kukurski, uderzył go kilkakrotn ie 
twardym  narzędziem  w głowę i p lecy, przy 
czym zabrał mu 4.50 zł. i czapkę. M ajer 
w yrw aw szy się z rąk opryszków  zbiegł. Fo 
dokonaniu rabunku sprawcy udali się do 
Chrostkowa, gdzie w  poblisk iej restauracji 
urządzili sobie libację . W  w yn iku wszczętej 
przez nich aw antury został pobity Kukur* 
ski tak dotkliw ie, że nazaju trz  zmarł, Pawła 
Panenkę przytrzym ano j oddano do dyspo­
zycji sądu grodzkiego w Kopyczyńoach.

W ydaw nictw u Gebethnera i W olffa nale* 
ży się pochwała za w ydan ie tej książki, 
która obok wcześniej w ydanej „W ypraw y 
kijow skiej" gen. T. K utrzeby, zarysow uje 
podstawowe założenia naszej sytuacji i po­
lityk i m iędzynarodow ej.

Ogłoszenia urzędowe.
UCYTACJŁ

Km. 715/37. Obwieszczenie o licy tac ji n ie , 
ruchomości- Komornik Sądu grodzkiego w 
Kosowie Józef W roceński, m ający kancela* 
rię w Kosowie na podstawie art. 676 i 679 
kpc. podaje do publicznej w iadom ości, że 
dnia 26 stycznia 1938 o godz. 10*ej w Są* 
dzie grodzkim  w Kosowie odbędzie się 
sprzedaż w  drodze publicznego przetargu 
należącej do dłużnika Herscha M uhlbauera 
s. A nczla nieruchomości, a to: cała whl. 
867 gm. Kosów składającej się z pbud. 9/1, 
na której to parceli znajduje się jednopię* 
trow y dom murowany, a która to realność 
ma urządzoną księgę hipoteczną przy Sądzie 
grodzkim  w Kosowie Nieruchomość osza­
cowana została na sumę zł. 30.562, cena 
zaś wywołania wynosi zł. 22.921 gr. 50. 
Przystępujący do przetargu obow iązany jest 
złożyć rękojmię w wysokości zł. 3056 gr 62. 
Rękojmię należy złożyć w  gotowiźnie albo 
w takich papierach wartościowych bądź 
książeczkach wkładkowych in stytucyj, w 
których wolno umieszczać fundusze mało* 
letnich. Papiery wartościowe przyjęte będą 
w wartości trzech czwartych części ceny 
giełdowej. Przy licytac ji będą zachowane 
ustawowe warunki licytacyjne, o ile  dodat* 
kowym publicznym  obwieszczeniem nie bę» 
dą podane do wiadomości w arunki od* 
mienne. Prawa osób trzecich nic będą prze* 
szkodą do licytac ji i przysądzenia własno­
ści na rzecz nabyw cy bez zastrzeżeń, jeżeli 
osoby te przed rozpoczęciem przetargu nie 
złożą dowodu, że wniosły powództwo o 
zwolnienie nieruchomości lub  jej części cd 
egzekucji i że uzyskały postanowienie wła* 
ściwego Sądu nakazujące zaw ieszenia egze-. 
kucji. W  aiągu ostatn 2 tygodni przed lic y ­
tacją wolno oglądać nieruchomość w dni 
powszednie od godziny 8*ej do 18*ej, akta 
zaś postępowania egzekucyjnego można 
oglądać w Sądzie grodzkim  w Kosowie.

Komornik Sądu G rodzkiego.
Kosów, 16 grudnia 1937. 4414K

Km. 754/37 Obwieszczenie o licytac ji ru* 
chomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Tlustc.m Antoni Pacławski, mający kancela* 
rię w Tłustcm, u l. Piłsudskiego 79 na pod* 
stawie art. 602 kpc. podaje do publicznej 
wiadom ości, że dnia 15 stycznia 1938 o go* 
dżinie 10*tej rano w Tlustem odbędzie „:ę 
1-sza licytacja ruchomości, należących do 
W ładysława Geringera, składających  się z 
1 powozu, 1 stołu, 1 kredensu i 1 fortepianu 
marki „Sternberg", oszacowanych na łączną 
sumę zł. 900. Ruchomości można oglądać 
w dn u 1 cytacji w miejscu i czasie wyżej 
oznaczonym.

Komornik Sądu G ri.dzkitgo .
Tłuste, 16 grudnia 1937. 4415K

I. Km 1451/33, Strona zobowiązana W la* 
dyslaw  O bertyński. Edykt licytacy jny  oraz 
wezwanie do zgłoszenia w ierzytelności. Na 
wniosek niel. W ładysław a Wiiatrowskiego 
zast. przez Onufrego H ranyczkę strony 
egzekwującej odbędzie się dnia 7 lutego 
1938 o godz. 10*ej przedpoł. w biurze Nr. 
22 Sądu grodzkiego w  Złoczowie na zasa* 
dzie zatw ierdzonych warunków licytac ja  na* 
stępujących realności: Ks. gr. Płuihów. W hl 
potowa 1356. Oznaczenie realności: pgrt. 
2964/1 rola obsz. 3 m 661 s kw. W artość 
szacunkowa wraz z przynależność, połowa 
1000 zł. N ajniższa oferta 666 zł. 66 gr. Pgrt 
2969/2 rola obsz. 9 m 1387 s kw. W art. szac. 
połowa 2200 zł. N ajniższa oferta 1466 zł. 
66 gr. Pgrt. 2969 3 rola obsz 2 m 268 s kw. 
W art. szac. połowa 700 zł. N ajniższa oferta 
466 zł. 66 gr. Pgrt. 2970 rola obsz. 507 s kw. 
W art. szac. połowa 100 zł. N ajn iższa oferta 
66 zł. 66 gr. Pgrt. 2971 rola obsz. 558 s kw. 
W art. szac_j>olo\va 105 zl. Najniższa oferta 
70 zł. Pgrt,T972 rola obsz 110 s kw. W art. 
szac. połowa 20 zł. N ajn iższa oferta 13 zł. 
33 gr. Pgrt. 2973 rola obsz. 97 s kw. W art. 
szac. połowa 20 zl N ajniższa oferta 13 zł. 
33 gr. Pgrt. 2974 rola obsz. 230 s kw. W art. 
szac. potowa 50 zl N ajniższa oferta 33 zł. 
33 gr. Ks. gr. Płuhów. W hl. 12/96 części 
1368. Pgrt. 4105 droga obsz. 371 s kw . W art. 
szac. 12/96 części 10 zl. N ajn iższa oferta 
6 zł. 66 gr. Pgrt. 4106 droga obsz. 1516 s 
kw. W art. szac. 12/96 części 50 zl. Najniż* 
sza oferta 33 zl. 33 gr. Pgrt. 4107 droga 
obsz. 99 s kw. W art. szac. 12/96 części 5 zł. 
N ajniższa oferta 3 zł. 33 gr. Pgrt. 2969/16 
droga obsz. 405 s kw . W art. szac 12/96 
części 12 zł. 50 gr. N ajniższa oferta 
8 zl. 33 gr. Poniżej najniższej oferty sprze­
daż nie nasłani. Sąd grodzki w  Złoczowie 
jako  sąd  hij>otc,czny zanotuje wyznaczenie 
terminu licytacyjnego .

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru I.
Złoczów, 15 grudnia 1937. 4413K

UZNANIE ZA ZMARŁEGO.
T. 40/37. Ludwik M isiew icz, syn Jana i 

K atarzyny D obrowolskiej, uir. 11 lutego 
1887 w Ładyczynie, powołany m obilizacją 
do 15 pp. austr. w roku 1915 w zięty  do 

j  niewoli przebyw ał w obozie koncentracvj* 
■ nym „Złota Orta“ koło Taszikentu, poczcm 

zachorował na m alarię i odszedł do szpi* 
tala i od tego czasu ślad po nim zaginął. 
Na prośbę jego  brata Jana wdraża się po*

stępowanie celem uznania go za zmarłego- 
i w zyw a się, ażeby do 6 m iesięcy uwiado* 
miono Sąd o zaginionym .

Sąd O kręgowy.
Tarnopol, 5 Lipca 1937. 4405

T. 16/37. Edykt. Chaskel Braunner s. 
Izraela Bera 2 im. B raunera i Ryfki urodź, 
w G ajach wyżnych w r. 1873 re i. mojż. ja* 
ko żołnierz 9 pp. b. arm ii austr. w czasie 
w ojny światowej zaginął. W iadom ość; o 
nim należy udzielić tut. Sądow i, który po 
upływ ie 6 m iesięcy od tego ogłoszenia wy* 
da ostateczne orzeczenie.

Sąd O kręgowy W ydział I.
S try j, dnia 24 maja 1937 r. 4412

T. 40/37 G rzegorz Perczyk, urodzony w 
W ietlinie 15 sierpnia 1890, syn Jana : Eu- 
fenii, uczestnik w o jny światowej zginąć 
mial 30 października 1914 jako  żołnierz 90 
pp. armii austriackiej w oko licy M ielca i 
od tego czasu nie ma o nim w iadom ości. 
W zyw a się, b y  do 1 kw ietnia 1938 od ogło* 
szenia udzielono o zaginionym  wiadomo* 
ści Sądowi.

Sąd O kręgowy.
Przem yśl, 12 września 1937. 4411

T 49/37. Szymon T yndyk , urodzony w  
Sądowej W iszni 25 stycznia 1892, syn A n ­
toniego i K atarzyny, uczestnik w ojny świa* 
towej zaginął i od reku  1914 nic daje o so* 
bie w iadom ości. Służył przy 89 pułku pie­
choty austriack iej. W zyw a się, by do 1 lip* 
ca 1938 udzielono o zaginionym  wiadomo* 
/ci Sądowi

Sąd O kręgowy.
Przem yśl, 12 października 1937. 4410

T. 64/37. Jan Preisner, urodzony w Sic* 
niawie 16 sierpnia 1856, syn M arcina i 
M arii, m ieszkaniec S ien iaw y od roku 1917 
nie daje o sobie żadnej wiadomości. Wzv* 
wa się, by do roku od 1 stycznia 1938 li* 
cząc udzielono o zaginionym  wiadomości 
sądowi lub  kuratorow i adw . d-r. Bethaue- 
row i w Przemyślu

Sąd O kręgowy.
Przem yśl, dnia 30 listopada 1937. 4479

T. 59/37. Teodor Polucha, urodzony w 
W oli Skarżyskiej 5 marca 1878, syn Jakuba 
i Paraskew ii, uczestnik w o iny światowej 
ziaginąl i od roku 1919 nie daje o sobie ża* 
dnej wiadomości. Służył przy wojsku au* 
striackim , a następnie był w  n iew oli rooyi* 
skiej. W zyw a się, by do pół roku ód 1 sty* 
cznia 193S udzielono o zaginionym  w ad o* 
mośd.

Sąd O kręgowy.
Przemyśl, dnia 30 listopada 1937. 4403

T. 65/37. Antoni Szm igiel, urodzony w 
T uh głowach w  1872 r„ syn Bazylego i 
M arii, uczestnik w ojny św iatowej zaginął i 
od roku T91S w którym  był na włoskim 
froncie nic daje o sobie żadnej w iadom o­
ści. W zyw a się, by do pół roku od 1 siy* 
czmia 1938 licząc udzielono o zaginione m 
wiadomości Sądow i.

Sąd O kręgowy.
Przemyśl, dnia 23 listopada 1937. 4407

T. 53/37. Stefan Kuta, urodzony w Mię* 
loiszu nowym dnia 10 grudnia 1897, syn Ja* 
na i K atarzyny, uczestnik w ojny światowci 
zaginął i od roku 1916 n ie daie o sobie ia* 
dnej wiadomości. Służył przy 90 pułku 
piechoty austriackiej. W zyw a się, by do pól 
roku od 75 grudnia 1937 licząc udzielono 
o zaginionym  wiadomości Sądow i.

Sąd Okręgowy.
Przem yśl, dnia 17 listopada 193". 44v.<i

T. 8/37. Iwan Huć. syn Józefa, u ro d io n , 
11 kw ietn ia 1870 w  Łubi ankach niższy da, 
powołany w 1914 do wojska austriackiego 
zaginą! na wojnie, a w edle niespruwd-zo* 
nych wiadomości miał zginąć na froncie 
włoskim. Na prośbę syna Jakiima wdraża 
się postępowanie celem uznania za zmarłe­
go i wzywa się, ażeby do 6 miesięcy uwia* 
dnnrono Sąd o zag:nionym

Sąd O kręgowy.
Tarnopol, 24 kw ietnia 1937. 4404

T. 66/37. Ołeksa Czeczota, syn Piotra, 
urodzony 20 marca 1888 w Szyłach. powo­
łany w sierpniu 1914 do wojska a u * .. ickac* 
go służył w  35 pp. w Złoczowie, po czyni 
będąc w Przem yślu w połowie, marca 1915 
zaginął Na prośbę żony A nastazii wdraża 
się postępowanie celem uznania za zmar* 
tego i  wzyw a się, ażeby do 6 miesięcy c< 
wiadomiono Sąd o zaginionym .

Sąd O kręgowy.
W  Tarnopolu, dn ;a 6 listopada 1937. 4402

T. 21/36. Grzegorz K ryw yj, syn Maksy* 
ma i A nastazji, urodzony 5 kw ietnia 1882 
w Tarnopolu i tam ostatnio zam ieszkały, 
był jako  żołnierz 41 pp. arm ii austriackiej 
na fronoie rumuńskim, gdzie zaginął w le* 
cie 1916 roku- Na prośbę synów  wdraża 
się postępowanie celem uznania go za zmar­
łego j wzyw a się, b y  do 6 m iesięcy donic* 
siono tut. Sądowi o zaginionym .

Sąd O kręgowy.
Tarnopol, 14 I-pca 1936. 4401

UPADŁOŚCI.
W  sprawie konkursowej Spółdzielni „Pra 

m ysłowyj młyn“ K ooperatywa z ogr. odp, 
w Trembowli otw arty uchwałą tut. Sądu z 
dnia 10 października 1934 r. L  cz. I, S. 
1/34/3 konkurs do majątku dłużniczfci zo* 
stał po myśli § loo ust. 2 ord. końk. d la 
braku m ajątku na pokrycie kosztów postę* 
powiania konkursowego zniesiony. 4405

S*d Okręgowy.
W  Tarnopolu, dnia 30 października 1937.
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